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z, 


Nr. 24. 


Rok 34. 
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1 A Adres Wydawnictwa: 
Wychodzi 3 d KRAKÓW 
1-go i ag dnia * g | ulica św. Jana 
w miesiącu. Hotel Saski. 


my 


Czasopismo satyryczno-humorystyczne, illustrowane. 


m os 
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W KRAKOWIE. 


= No 
Kantor: ulica Kanonicza 16. 


| | 
| w Krakowie, Suklennice L. 26, 27, ^ | 


Magazyny : ! “e Lwowie, Plac Maryackł. = 

TOT 7 "| w Czerniowcach, Rynek główny, 

Hotel pod Czarnym Orłem. ar’ 

Ma zaszczyt polecić wyroby z chińskiego srebra, ! 
platerowane, bronzowe i z prawdziwego srebra, 

jakoto: nakrycin stołowe, noże, widelce, . 

łyżki, łyżeczki, przedmioty ozdobne na po- > 
darki, oraz artykuły kościelne: lichtarze, monstran- 


Na wystawie lekarskiej w Wiedniu złoty medal i dyplom. 


bandaża 


na hernię pachwinową, pęp- 
kową, lub pasa do podtrzy- 
mywania brzucha itd., lub też 
z dotychczasowego nie jest 
zadowolony, raczy się z ca- 
łem zaufaniem udać osobiście = 
lub listownie do wynalazcy 
najlepszych konstrukcyj ban- 
daży, które są polecone przez 
Wnych Panów Lekarzy jako 


Klo potrzebuje rupturowego 
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eye, TET krzyże, Mn k it. p. Pa najlepsze Gd wszystkich, ne sE 
Przyjmuje wszelkie reperacye do pozłacania, posre- s : E SAS 
brzania, niklowania i bronzowania. tylko krajowych ale i zagra gom 

A nicznych. 298 5^ AJ 

Wypożycza nakrycia „sztućce stołowe* T] : mE 

na większe zebrania. 281 28-1 = ^ sy d SEE 

Proszek da czyszczenia srebra | złota. : SER E 

Ua EGZ 

Ceny fabryczne. — Cenniki darmo i optatnie. WI LADOS l CE 
ow > t a. E Ega 8 

à > gg lg" gg Kraków, Sławkowska 4. sęk | 

£ z Es - = - Sga< 

M K W Bas 

L. TO MASZ KIE ICZ | Bluzki Fischus | Gorsety paryskie Errei 
A d 2 LE: EyJ- EX 

w Krakowie, ulica Floryańska L. 2, Hotel Drezdeński,| || Krawatki, Kołnierzyki | Wstążki, Tiule, Hafty HFPA 
poleca Weloniki tiulowe i ko- = Grenadine, Krepy, Mu- DOE 

i E EP 

r ikier : ronkowe ! szliny z "BÉ 4, 
okęlary, ewikieny, ; Pończochy bawełniane, Gazy, Szyrtyngi, Pod- BEEG 
KE damskie i dziecinne szewki —— EEC: 

E Rekawiczkibawetniane, Materye kościelne siĘ že 

[eg niciane i jedwabne 294 B-? SEE 

l| | po najtańszych cenach i w wielkim wyborze 55352 

^ Eg polecają Tie Sj 

E - * 32E— 

= A "iR. 
lornetki, barometry, termometry. POREBSKI« ZIMLER ŠEŠE 
Urządza dzwonki elektryczne, telefony, gromachrony. Kraków, Rynek główny L. 8. ŽE z 


Ch 
Zamówienia oraz reperacye wchodzące w zakres optyki i mechaniki, 
uskutecznia się w krótkim czasie. 


STEFAN PORĘBSKI i $“ 
Kraków, Grodzka Nr. 2. 


-=4Ą (dawniej Bruno Hahn) |>= 


2 W niedziele i święta handel zamknięty. 


polecają w wielkim wyborze: 
roboty zaczęte, perfumy, mydełka i kosmetyki. Zabawki, lalki, 
konie na biegunach i gry towarzyskie. 


Zlecenia zamiejscewe załatwiamy odwrotnie. 


Przybory do szycia i haftu, 
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enenemnenepnemnemnesemnemneoemnemnememnenemerme"emempne 


M. BEYER i Spótka 


Kraków, Sukiennice Nr. 12—13— 14, (naprzeciw kościoła Najświętszej Panny Maryi). 


e FABRYCZNY SKLAD 


b płócien i bielizny gotowej męzkiej, damskiej i dziecinnej, oraz bielizny staławej białej i kolorowej, 
Chustek białych i kolorowych z fabryk krajowych i zagranicznych. ' 


GŁÓWNY SKŁAD 


normalnej bielizny trykotowej Prof. Dr. Gustawa Jaegera i wszelkich wyrobów trykotowych z jedwabiu, wełny i bawełny, 
Ty Pończoch damskich i dziecinnych i skarpetek męzkich. Skład bielizny Wieleb. Ks. Sebastjana Kneippa. 
Wielki wybór bluzek satynowych. wełnianych i jedwabnych. Parasolki damskie od słońca oraz Parasole od najtańszych 
do najwykwintniejszych. 
Całe wyprawy Slnbne są gotowe na składzie. 279 B? 
Zamówienia zamiejscowe uskutecznia sle odwrotną poozta. 


Hemeumgenenenmememniemenemeoeueueueneueneuenueuerner: 
Rm KANTOR WYMIANY bh 


Handel „pod Palmą* 
»P 2 Filii e. k. uprzyw. gal. ako. 


AN kro z artus | BI BANKU HIPOTECZNEGO 


poleca: wszelkie Tawary korzenne. — Wina węgierskie. austrja- 


ckie, francuakie. burgundzkie, reńskie, hiszpańskie, tyrolskie, i 
proś, prampajakj $ pomartiezowe, - Rumy, Araki I Esengja : om Amna 
j a, — olenderskie, francuskie i krajowe. Ko- upuje i sprzedaje pod najkorzystniejszymi warunkami 
nlak kuracyjny francuski. — Wódki gdańskie, angielskie, szwaj- i n M "ani 
carskie i krajowe. — Porter angielski. — Piwa angielskie, pilznoń- ipse PE] lind o ric as AM Hrs mde 
skie. — Herbatę rosyjską braci K. i S. Popow, w paczkach ory- 1 monety, wydaje przekazy na wszelkie Większe mia- 
Kći i WEE DA EROR — Cacao qaram sta zagraniczne. — Wypłata wszelkich kuponów i wy- 
i krajowe. — | Czekoladę Sucharda i krajową w różnych gatun- ő i 
kach. — Extrakt czekoladowy. — Makaronikl 1 Biszkapty angiel- E APONEA C Di EULA pna 
ss d Eee eni Owce Bonidniowes suszone i smażona FILIA €. K. UPRZYW. GALIC, AKCYJ. 
w cukrze. — Kalafiory letnią porą krajowe, zimową angielskie. 
Kampoty włoskie i Imbler Chiński, oraz wszelkie Azakalje. = Banku Miipotecznego w firalkowia 
L Wędliny westfalskie i krajowe. — Pasztety strassburskie i do- d 
MT RSE run żę faszerowane, Y Qstrygi hol- wydaje 
sztyńskie i ostendzkie, — Kawlor astrachański i Sledzle poczto- e » WY 
me še Ryby w puszkach w gigi: zwiera 3 walzonej Q ASYGNATY KASO E 
z wieże marskie i rzeczne. — Sardynki francuskie Philipe " oO z 
T anaud. Homary, Łosoś amerykański, Trufle, Ananasy, © E. (OSSA takowe po ] A 
2paragl, Szamplony, Karczoohy, Graszek | fasaika zielona 227 4% za 60-dniowem wypowiedzeniem — 23— 
w puszkach. — Różne Kanserwy, Sosy, Musztardy: francuską, 8/9 za 30-dniowem wypowiedzeniem. 
Eo xm cC ARJ I Filia c. k. uprzyw. gal. ake- Ranka hipotecz 
I i ajlepszy atunkn. — Sery krajowa i - R. yw. e - u hip z- 
i zagraniczne. — Ollwę nicejską i prowancką. — Winogrona Q nego przyjmuje wkładki da oprocentowania w rachunku bie- 
o kuracyjne vóslauskie i badeńskie, zimą hiszpańskie oraz Owoce žacym, wydaje w tym celu kalążeczki czekowe, przyjmuje depo- 
o włoskie i tyrolskie, Dziczyznę i Zwlerzyne jesienną i zimową pora. zyta wartościowe do przechowania, udziela zaliczki na paplery 
Przy handlu obszerne lokale, oddzielne gabinety do śniadań wartościowe i nskutecznia zlecenia na zakupno lub sprzedaż efe- 
o 280  $ kolacyj z osobnym wchodem. — Ceny stade. 5—? któw na wszystkich giełdach krajowych i zagranicznych. | 
^ z 
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ystkie księgarnie sprzedają dzieła peda- 

gogiczne Reussnera do bardzo prędkiej i naj- 

łatwiejszej nauki obeyeh języków, bez 
nauczyciela wymowy i kluczem, p. f. 

Połsko-Niemieckki kurs wstępny 

(Elementarz) po 18, 36 i 60 et. — 

Kurs I-szy 90 ct, — kurs II-gi zły. 240. 

Poisko-Franenski kurs I-szy zir. 

1:80 — knrs II-gi złr. 480. — €r&- 


Powozów "E, 
wózków dużo 

== 
4 
ma 
ao 

2 matyka Polsko - Francaska 
rz 


Wolantow otwartych podostatkiem Kuczer faeta- 

nów damskich huk, a że kupujących jest tega 

roku brak, to też wszystkie powozy, wózki no- 

we i nżywane około 50 sztuk. sprzedaje po wy- 

jatkowa niskich cenach za gotówkę bez pośredni- 
ków w kances. 


składach z pojazdami używaneni 


na resorach, 251 17-? 


ST. CYRANRTEWICZA. 
przy ul. Brackiej I. 9 i ul. Szpitalnej I. 34 


naprzeciw teatru krakowskiego. 
Właściciel konces. składów z powozami mie- 
szka ul. św. Jana 30, parter. 


Upraszamy zażądać naszego 
katalogu artykułów hygieni- 
cznych męzkich i damskich. 
Katalog wysyłamy darmo i opžatnie P 

pod dyskrecyą. 212 27-0 4 
Y BEIM i SPOŁKA 


SKŁAD ARTYKUŁÓW GUMOWYCH 
Kraków, Rynek; 37. 


złr. 180. 
Polsko-Angielski kurs I-szy złr. 
112 — kurs II-gi złr. 180. 
Polsko-Ruski kurs I-szy zir. 2:10 — 
kurs II-gi zir. 2:70. 241 21—1 


Główna sprzedaż w księgarni 


Dre Wł Miłkowskiego w Krakowie. 
me _ 


ANDRZEJ. OLSZEN ITAK 


m Zakład galanteryjno -introligatorski -< 


VADE r ANN ii E I tę 
5 w Krakowie, ulica św. Marka l, 5. Telefon 1. 382 

eS: 
t£ 
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Wykonuje fabrycznie wszelkie roboty w zakres tego zawodu wchodzące, zaopatrzony w maszyny najnowszych 
systemów oraz w wielki wybór sztanę, pism i ornamentów tak stylowych, jakotez modernistycznych, może naj - 
wybredniejszym wymaganiom zadośćuczynić — pa cenach fabrycznych. 974 23—7 


TTE T VANS aaa an A VAYA AAA EAS 
Tani Sklep Chrześcijański |  GAZOWNIA MIEJSKA W KRAKOWIE 


poleca Szanownej Publiczności 


d C t Z 66 | Koks Gazowy vo cenach zniżonych 
po 99 0 S ą przy odbiorze f po K. 2:20 za 100 kg. z odwozem 


do 25 mtr. ctr. V po K. 2— za 100 kg. bez odwozu 


i 
uw 


mM ATE ATI WIĘ 


Kraków, ulica Mikołajska L. 1 przy odbiorze f po K. 1:80 za 100 kg. z odwozem 
od 25 mtr. ctr. | po K. 1:70 za 100 kg. bez olwozu 


n Wełny, Satyny ALA Wn, Ceny powyższe wytrzymuja konkurencye z koksem pruskim. 
Podszewki, Bluzki i Halki. SMOŁA GAZOWA (Ter) 
do utrwalania drzewa, jako to: słapów parkanowych, wiązań mostowych, 
d S mRielizna meska i i damska poręczy, dachów gątowych — a także do zalewania szpar'w bruku. 
g KOCE, KAPY, CHODNIKI Urzadzenia gazowe pod przystepnymi warunkami, takže na raty. 


A as, przy ulicy św. Anny L. 2, poleca: Świeczniki 
RC Sklep Gazowni FEAE Palniki i Siatki Dr. Auera, Szkło, Węże 


Płótna i Szyrtyngi w wielkim wyborze. it. p. Przyrządy do gotowania na gazie. Kuchenki, Palniki, Piece, Ko- 
Ceny bardzo niskie. Towary doborowe. minki, Przyrządy kąpielowe, Przyrządy dla rzemiosł do grzania gazem 
W niedziele i święta sklep zamknięty. Wyłączne zastępstwo na Kraków sprzedaży palników i sia- 


5 Ą poz ES qum I tek dra Auera. 
Zlecenia z prowincyi uskutecznia się odwrotną pocztą. Krajowe i zagraniczne, najnowszego stylu i systemu 


Przyrządy do gotowania i grzania 
po cenach fabrycznych. 240 20 —4 
Kosztorysy i plany bezpłatnie w razie zamówienia roboty. — Znmówie- 
nia przyjmuje i wyjaśnień udziela: 


Wyroby wódek zdrowotnych Seelinga Dyrekcya Gazowni miejskiej w Krakowie. 


Fabryki likierów 
Jego Ces. Król. Wysokości Arcyksięcia Rainera 
W 1ZDEBNIKU, 
jako to: Jarzębinka, larzęhiak i Koniferynka (Lasówka), DS 


H. Kretschmer 


Kraków, Rynek L. 10. | 


| Handel towarów korzennych 


i norymbergskich. 


Skład tawarów religijnych: różań- 

ców, koronek, krzyżyków, meda- 

lików, obrazków świętych i voz- 
maitych paciorków do haftu. 


Przybory da rohlenla kwiatów: 
liście, bibułki, papier konfekcyjny 
listowy, oraz wszelkie przybory 
do pisania. 183 35-0 

Ceny bardzo niskie. 


m om ae E 
MIODOSY "NIA. 


założona w roku 1841 


KAZIMIERZA ROBACKIEGO 


w Krakowie, przy ulicy Sławkowskiej pod Nr. 26, 27 


których badanie chemiczne uskutecznił Dr. m. Aleks. Stop- 
czański profesor chemii Uniw. Jagiell. w Krakowie — uzy- 
skały na tej podstawie atest nalażycie dobrych fabrykatów 
tak pod względem swych właściwości jakoteż sposobu 
przyrządzenia. 


Zwracamy taż uwagę Szan. P. T. Publiczności na to, że nie możemy 

ręczyć za prawdziwość naszych wyrobów, jak tylka w naszych orygi- 

nalnych butelkach, z nienaruszoną kapslą i banderolą. na której jest 
umieszczona marka ochronna. 


229 28—1 


Przedruk mie bedzie płacony. 


DYBERCYA 
[mi 


poleca miody w butelkach, na garnce i na szietanki, w pokojach gościnnych, 


Miód stołowy lekki butelka 50 ct. Miód wytrawny . butelka 70 ct. Miód esencya but. . 1 zlr. — et. 
Miód stoł. mocny 60 , Miód kuracyjny . > 80 ct. Miód kopowiec , . 1 „ 20, 
Ma na składzie wielkie zapasy miodów owocowych: maliniaki, wiśniaki, dereniaki. 
Miód Maliniak . . . . . butelka 1 zir. 50 ct. Miód kasztelański . . . . butelka 1 zir. 50 ct. B 3% 
R i AK t 1 ielki ódek i likieró 
eprezentacja c. k. uprzyw. Zakładów fabrycznych az PTE zapas wódek i erów 
Leszka Prus WiSniowskiego w Tenczynku Znakomity zdrowotny porter I but. 16 hal. 
wyborowe piwo export . - 1 » IS » 


maa no a Rranko 44 —— Unalrówr - _Aszkanale. maronwe . . 31.  Z.. Tis 


Rok 34. Kraków. dnia 15 Grudnia 1902 r. 24. 


DJABEL 


Czasopismo satyryezno-humorystyezne, illustrowane. 


x 


* 


Wychodzi dwa razy ma miesiac. 
Prenumeratę, listy, artykuły należy nadsyłać pod adresem : 
Wydawnictwo „Djabła* 

Kraków, Rynek gł. I. 7-8 I. p. (Drukarnia: W. Kornecki), 


Rękopisów nie zwraca się, ale bywają uiszczone. 


Pojedynczy Numer 40 hal. 


x 


ing umieszezaniu 1 ogłoszeń pośredniczą wszystkie OE] 
czasopism w kraju i zagranicą. 
PRZEDPŁATA KWARTALNA: 
—|w Krakowie i na prowincyi z przesyłką poczt. koron 2.—; 
w Niemczech marek 2.50; w Ameryce rocznie dolar. 2.50 ; 
we PÓŁ kwartalnie franków 3.—. 


qeu Op Jeuny Kzauńpelog 


3 * 


WŁASNOŚĆ MASY SPADKOWEJ PO $. 


P. EMILU BORKOWSKIN. — Wydawca: W. Kornecki. 


SURSUM CORDA! 


Bóg się rodzi, moc truchleje, 


zaw 
C Bóg sic rodzi — moc truchleje, 
) Gną się berla — błedną trony! 


Pan mniebiosów obnażony ! 
Ogień krzepnie, blask ciemnicje, 
Ma granice — nieskończony. 
Wzgardzony — okryty chwałą, 
Śmiertelny — król nad wiekami, 
A slowo ciałem się stało 


I mieszkało między nami. 


Bóg się rodzi... Moc szaleje, 
Drżą korony t ty... 

Ogień krzepnie, blask cienmieje, 
Blask miłości, ogień wiary... 
Pławią się tyrańskie moce 
W tez potopie, 
Ludzkość w pętach się szamoce, 


w krwi powodzi, 


Moc szaleje!... Bóg się rodzi... 


GYLINDRY + KAPELUSZE + KLAKI 


P. & H. Habiga, Wilh. Plessa 
i z innych ces. i król. nadwor. fabryk. 
BIELIZNA MĘZKA BIAŁA i KOLOROWA 
RĘKAWICZKI „KHIWA% ang. i inne 
==». KRAWATYNAIMODNIEJSZE ==> 
LASKI + PARASOLE + KALOSZE. 
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Żar miłości promienieje, 

Nie ma granic nieskończony! 

Z ponad Warty, Wisły, Niemna 
Odrodzenia słońce wschodzi, 
Pierzcha przed niem przemoc ciemna, 


Swita wolność — Bóg sig rodzi! 


W górę serca! Bóy się rodzi, 
Słowo ciałem — słowo wieszcze; 
Polska Feniks z gruzów wschodzi, 
Zmartwychwstania idą dreszcze... 
Wegardzona — okryta chwałą 
Staje między narodami! 

A słowo ciałem się stało 


NOOO NOOO OOOO OE NOO LOGO OO 


1 mieszkało między nami... 
ddam J. R. 


Zdzisław esses 


ZDANUWILZ 


Z Kraków, ul, Sławkowska L. 8 < 


vis-à-vis hotelu Saskiego i Grand. 


Słownik djabelaki. 


(Ciąg dalszy). 


Waluta, osoba niebezpieczna, którą 
wyrzucono z Austrji. Wiedzą o tem wy- 
pelniający weksle, którym wolno było da- 
wniej wspominać o tem damie, a dziś je- 
żeli napiszą np. „tysiąc koron waluty au- 
strjackiej* weksel staje się bezwartościowy. 
Za co ta dama jest tak prześladowaną. nie 
wie nawet c. k. dyrekcja policji. 

Wanda, królowa, stanowcza przeci- 
wniczka polityki Koła polskiego. Starał się 
o nią jakiś książę niemiecki Rytygier (po- 
tomek jego jest protesorem wydz. lek. we 
Lwowie), a ponieważ nie mogła się od 
pludra odczepić, postanowiła skończyć sa- 
mobójstwem. Ponieważ jednak za jej cza- 
sów nie było aptek. ani zapalek siarko- 
wych, ani tramwaju elektrycznego, a i pro- 
chu jeszcze nie wynaleziono, rzuciła się 
nieszczęśliwa do Wisły, nie uwiadomiwszy 
wprzód o swym zamiarze miejskiej straży 
ratunkowej. Dziś żyją różne Wandy. ale 
nie słychać, aby która odmówiła ręki księ- 
ciu niemieckiemu. a wiele z nich wycho- 
dzi nawet za niemieckich rajzenderów, nie 
mówiąc już o porucznikach. 

Wata, uzupełnienie wdzięków niewie- 
ścich. 

Wegeterjanie, ssaki roślinożerne o 
niewykształconem uzębieniu. Życie ich jej 
wegetacja i stąd pochodzi ich nazwa. 

W enera, kobieta pogardzająca strojami. 
Dla tej wyjątkowej cnoty starożytni zrobili 
ją bóstwem, pomimo bardzo podejrzanej 
konduity. 

Wiatry. obacz: kminkówka. 

Wiatrówki bywają naturalne i sztu- 


czne — te drugie można nabyć u ruszni- 
karzy. Oba rodzaje używają zgęszczonego 
powietrza. 


Wichrzycielami nazywają konser- 
watyści wszystkich ludzi biednych. którzy 
pragną jako tako jeść i jako tako się przy- 
odziać. 

Wieczyste rucho (perpetuum mo- 
bile) patrz: język babski. 

Wielbłąd, ssak przeżuwający, bezrogi. 
Jestto wielkie zwierzę, niezgrabne, łago- 
dne. cierpliwe.  Wielbindy w postaci lu- 
dzkiej są bardzo poszukiwane na mężów, 
gdyż mają wszystkie przymioty, wyżej wy- 
liczone, z wyjątkiem tym jedynie, że by- 
wają często rogate. „Bogaczom zapamięta- 
łym trudnićj do Boga iść, niż wielbłądo- 
wi przez igielną dziurę* (Seklucjan). 

Wieprz, rzeka lub kwiczoł szezeci- 
sty“, rodzaj| eunucha, ma wartość dopiero 
po śmierci. Stąd przysłowie: „bogacz i 
świnia, po śmierci zwierayna“. 

Wiercibrzuch patrz pod: polityk. 

Wierszorób, spokojny warjat. Do- 
wodzi n. p. rymami, że na wiosnę bywa 
zielono, a w zimie śnieg. Lubi porówny- 
wać sie z orłem lub słowikiem.  Majaczy 
o usteczkach, czarnych oczach. falujących 
łonach. Ma pretensję do każdej dziewczy- 
ny, aby się w nim kochała i potępia każdą 


MAGAZYN 
i Pracownia Sukien męskich 


možatke, niechcącą dla niego zdradzić swo- 
jego męża. Ma się za poetę, zapominając, 
co już stary Dmochowski powiedział : 
Nie wszystko jest poezją. co się nią na- 
` [zywa, 
Są to rymy, są słowa, lecz na duchu zbywa. 
Wino robiono dawniej z winnych ja- 
gód. Kupiee winny rzadko bywa niewinny, 
choć jego produkt winny zawsze jest nie- 
winny. Patrz pod: lura, ocet, borówki. spi- 
rytus, gliceryna. 
Wniosek, rodzaj domku z kart, bo 
naprzód bywa stawiany, a potem obalany. 
Woda jest dobra, zwłasza w postaci 
zdrobniałej: wódka, wódeczka, wódziunia. 
Wybory patrz pod: oszustwo. korup- 
cja, kiełbasa, próżniactwo, sprzedajność, 
plakaty, pijatyka, starosta, hyena i t. d. 
„Wolne” wybory największa utopja. 


ZZ 
DWA CALE. 


„Czas“ cara Mikołaja dlatego nie chwali, 
Że mu brakuje tylko małej bagatelki. 
Gdyby był wyższy wzrostem choć o parę cali, 
Byłby już wielki. 


Na łokcie ludzi mierzyć już pora spóźniona, 

Bowiem wielkich. choć małych, królów była 
[setka, 

Niech „Czas* sobie przypomni z naszych 

Choćby Łokietka! [królów grona, 


Kto z monarchów żyjących niedawno na 


[Świecie 
Największą choć był mały, przecież zajął 
kartę ? 


Nawet myśleć nie trzeba, bo łatwo zgadniecie, 
Ze Bonaparte ! 


Nie wzrost nadaje siłę, co ujarzmia tłumy — 
Ciepła woda być może w największym dry- 

[blasie. 
Dzisiaj górą są spryty, energje, rozumy 
Kochany „Czasie*, 


I choćby polityczni twoi przyjaciele! 
Wydłużyli się raptem o pięć, dziesięć cali, 
Ten wzrost im, mości Czasie, nie pomoże 

[wiele, — 
Wciąż będą mali. 


DIG 


Na gwiazdkę otrzymają : 


Prezydent Friedlein 1248 kopie śniegu 
ozdabiających od tygodnia rynek i ulice 
Krakowa : 

Dyr. Kotarbiński dzieło Kopernika „De 
revolutionibus orbium coelestium" w prze- 
róbce na scenę (z kupletami) : 

Koło Polskie upaństwowienie kolei 
kocmyrzowskiej : 

Aptekarze galicyjscy bezpłatnych pro- 
wizorów. 


Leona Grabowskieg 


Z TEATRU. 


I. 
„Krucze gniazdo* Przyhyszewskiej. 


Dawno teatr już krakowski 

Nie zobaczył tyle bagna 

lle dała mu tragiczną 

Śmiercią zeszła z świata Dagna. 


Każda podłość. która paczy 

Serca ludzkie i sumienie. 

To nie podłość — mówi Dagna — 
Ale proste... przeznaczenie. 


Średniowieczne te pojęcia, 
Co nie mają za grosz racji. 
Mają być postępem ducha! 
Zdobyczą cywilizacji !! 


H. 
„Walc barona Molskiego*. 
O Neuwercie-Nowaczyński 
Czyż talentu ci nie szkoda ? 
Wszakże ten twój baron Molski 
To cyniczna tylko... woda. 


Nie wierz głupim recenzentom 
Co w obronie twojej stoją. 
Pióro chłopcze, masz złośliwe, 
Więc się dražnić ciebie boją. 


NU 


Ze strajku. 


Ze strajkują aptekarze, 
Mało smuca sią doktorzy, 
Gorzej gdyby bezrobocie 
Rozpoczęli chorzy. 


Pono żony aptekarzy 
Niekontente są z tych sporów. 
Bo niektóre nader żywo 

Brak odczuły prowizorów. 


Tylko wtedy aptekarka 

Nie poniosła żadnej szkody, 
Jeśli stary był prowizor 

A aptekarz jeszcze młody. 


Wystawa wszechsłowiańska. 


Na petersburska wszech-slowian wystawę 
Proszą nas czule „dobroczynne* lisy ; 
Mówią, że pałac dadzą nam osobny, 

A nawet, nawet i... polskie napisy. 


Djabeł zamianę pewną proponuje 
Wierząc w „bratuszków* naszych... 
[wolę: 
Niechaj napisy będą wszechrosyjskie, 
Lecz język polski powróćcie nam w... szkole. 


ŻE 


dobrą 


Kraków, 
0 ul. Szpitalna I. 36 


(vis à vis Teatru), 


poleca swój bogato zaopatrzony skład materyi głównie angielskich. Roboty w zakres krawiectwa wchodzące wykonywa z wielką 


dokładnością według żurnali angielskich, francuskich i amerykańskich. 
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WICEK SOCJALIK. 


Zeszłygo wtorku potrza mi było psio- 
krew ryciny, ino nie takij ryeiny co jest 
psiokrew w Kuryjerku, a takij co ci jest 
w japtyce. Na eo mi jej było potrza, to 
moja tajemność — było potrza i ślus. Fa- 
gem psiokrew poknajał do japtyki „pod 
zieloną pomarańczą* a tu psiokrew narodu 
taka kupa, jak nieprzymierzający w uje- 
ždžalni kiedy Ignac psiokrew psioczy bady- 
niakom. Stojałem całą psiokrew godzinę, 
aż ci mnie stary pigułkarz zdzioczył '). 
"Wyloz ci z zalady i peda: serwus, panie 
Wicek. — czem mu mam służyć? A ja 
pedam : nijakigo służenia mi nie trza, ino 
ryciny. A on peda: kiło? A ja pedam: nie 
kiło. ani ćwierć funta, ino na jedyn raz, 
ot tak skibną *) blachę. — A no dał i prosi: 
niech pan Wicek poczka, rycina nie ucie- 
knie. a ja ino tych parę bab wyekspydjuję, 
to z panem Wickiem pogwarzę, bo mam 
ci do nigo interes. 

Poczkałcem psiokrew, jakoś się przerze- 
dziło, a pigułkarz wzion mnie do drugiej 
stancji i peda: pan, panie Wicek, służyłeś 
kiedyś w japtyce.? A no, pedam, służyłem 
bez dwa roki u starygo Stokmara. A co — 
peda — pan Wicek wtedy robiuł? A no, 
pedam, szorowałem psiokrew tygielki, za- 
miatałem sklep, myłem psiokrew słoiki, 
płukałem flaszeczki, paliłem w piecu i za- 
zalatwialem ci inne japtykarskie psiókrew 
czynności. — Pigułkarz okrutnie sie ucie- 
szuł i peda: panie Wicek, bądź pan u mnie 
asystyntem. Ośmiałem się, a on gwarzy 
dalij: tu nima nijakigo śmichu, ja nie śpa- 
suje — dam panu Wickowi trzydzieści faj- 
gli na misiąc i sześć blach sakramenckij 
na dziń... 

A no, jak tak przemówiuł do syrca, poda- 
łem mu psiokrew grabe i ostałem wice-pro- 
wizurem. A jest ci nas dwóch asystyntów, 
niby ja i jedyn psiokrew introligatur, i je- 
dna psiokrew prowizorka, fest brzana! Ona 
ci miesza, leje, introligatur przylepia psio- 
krew jetykiety, ja korkuję fachy, a piguł- 
karz zgarnia hopy. Ja tyż ekspydjuję ry- 
cimę, rumianek, mięte, maść cynkową, ole- 
jek terpentynowy, różne ci psiokrew wody 
minyralne, korzynie. proszki i inne psio- 
krew świństwa. A choć się brachu, pomy- 


!) zobaczył ?) spora, duža 
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E — 
lisz, to nima nijakigo nieszczęścia, bo pi- 
gulkarz pedział coby wszystko psiokrew 
dawać homoapetycznie, to nikomu psiokrew 
nie pomoże, ale i nie zaszkodzi. 

Wczoraj psiokrew omyliłem sio i je- 
dnymu źgaczowi zamiast proszek chininy 
dałem proszek do zębów, a drugimu za- 
miast psiokrew wody szczawnickij, dałem 
psiokrew Huniady. A potym oba cwaj przy- 
szli do pigułkarza i dziękowali mu, bo ci 
im psiokrew chorobę jak ręką odjon. Ucie- 
szuł się kreciproszek i pedział co od pir- 
Szygo zrobi ci ze mnie prowizura, da mi 
pindzisiąt warjatów i wychodek co niedzila. 

A no klawo — byłebym psiokrew ja- 
kiego gawra na śmelc3) nie wyprawiuł, 
i byle prewizury chcieni strajkować do wie- 
sny, aż sie murarka rozpocznie. Bo jak- 
bym tera straciuł mijsce, tobym musiał 
z Herodem szpacyrować. a tu na taki ziąb 
to ze szopą do bani. 

Żydzie, dej psiokrew blachę dla rozgrzania, 
ino nie japtykarską i nie po japtykarskij 
taksie, bobym cię psiokrew nakrył pedałami. 


1) cmentarz. 


IN 


PAN. 


Nie biadaj narodzie. 
Ale się zastanów 

Co za chwała ciebie 
Czeka w Izbie Panów. 


Niedługo telegram 

Zda po drucie raport. 
Ze członkiem tej Izby 
Został pan Rapaport. 


Słynęło oddawna 
Tego rodu imię: 
Dziad jego hetmanem 
Był... w „Jerozolimie. 


Fortuna dla niego 
Nie była zdradziecką. 
Ukochała sobie 
„Takie mądre dżecko*. 


Zrodzon na Kaźmirzu, 
Mlieznie się wychował, 
Został adwokatem 

L.. już bankrutował. 


Lecz w chwili gdy prędko 
Miał zrobiacz benkełe, 
Fortuua miszl nową 
Wlala mu w kepele. 


Z ministrami targu 
O Landerbank dobił 
1 porękawiczne 
Uezeiwie zarobił. 


Wtedy „Czas“ zaręczał 
(Wszak to prawda szezera), 
Ze się nowa era 

Dla kraju otwiera. 


Otwarła się bardzo, 
Sukces był szalony: 
Kraj mial... stare długi, 
Rapaport miljony. 


By się zaś do kraju 

Nie dostał z nich który, 

Za Niemców „pan“ przyszły 
Powydawał córy. 


Jako mąż zasłużon 
W Rajchsracie zasiada, 
I został rycerzem 
Herbu de Porada. 


A teraz się cieszą 
Wszystkie kraju stany, 
Ze taki mąż dzielny 
Wejdzie między pany. 


Ciesz się i ty z nami 
Pokolenie młode, 
Widząc, że zasługa 
Odbiera nagrodą. 
Deporada. 
Przypisek Redakcyi. 


Zanim ten dytyramh 
Położon na prasie, 
Nowych panów-parów 
Spis czytamy w „Czasie“. 


| widzimy z niego 
Ze gojów kohorta 
Utrąciła srodze 

,Pana* Rapaporta. 


Aj waj szwarce jure! 
Ja sze bardzo boje 
Co nie mają mojre 
Przed żydkami goje! 


LADY 
Rada berlińczykowi. 


Straszne w Berlinie nastały czasy, 
Brak w nim zarobku nie do pojęcia. 
Nawet najbardziej człek uzdolniony 
Nie może znaleść sobie zajęcia. 


Znamy jednego, co już próbował 
Pisać dramaty, wiersze i nuty, 
Potem małował, mowy wygłaszał, 
A teraz zabrał sio do... batuty. 


Przybądź tu do nas! jeszcze brak pracy 
Nie dał się u nas odczuć dalece — 
Mógłbyś naprzykład szopkę roznosić, 
lub prowizorem zostać w aptece. 


GS 
Śpiewka posła. 


W górę serca, w górę głowy! 
Znowu będzie sejm trzydniowy, 
Znowu budżet „przepędzimy* 

I po pracy powrócimy 

Ten do Bochni, ów do Stryja... 
Bowiem rząd krajowi sprzyja! 
Myśli o nas każdej chwili 
Byśmy się nie zamęczyli. 

Bo jest ciężka i niezdrowa 
Długa praca umysłowa. 
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Pan Radca Piorunkiewicz. 


Zanośi śę w Krakowie na powiększeńe 
straży policyjnej. Ńe wiem czy z tej mąki 
bedže hleb, ale hoćażby uwożo pon i po- 
większyli, a straż policyjna ńe zajmie śę 
porządkiem w mieśće, to ńehlujstwo i brak 
poszanowana ustaw i przepisów ńe będą 
uwożo pon usuńęte, jeżeli system ne będźe 
zmienony. 

Jest rozporzadzene namiestnictwa, že ne 
wolno wprowadzać psów do lokalów pu- 
bligznyeh — proszę $e przekonać w loka- 
lach nawet; pierwszorzędnych, ile uwożo pon 
psy wyrządzają szkody i ńeczystości. Czy 
ńepowińen od czasu do czasu który z orga- 
nów policyjnych zwizytować takie lokale 
i poćagnać w myśl przepisów tak właści- 
ćela psa jakotež i właścićela lokalu uwożo 
pon do odpowiedzialności ? 


m 
EB É 


Z powodu wśćeklizny powinny być wszy- 
stkie psy zaopatrzone w kagańce, w prze- 
ciwnym uwożo pon razie ma je hwytać 
oprawca. Oprawea robi co może, lecz za- 
dańu swemu ńe podoła, hyba żeby miał 
džeseć wózków i od rana do nocy łapał. 
Czyż policja ńe powinna każdego właści- 
ćela psa ńezaopatrzonego w kagańec wprost 
z ulicy wezwać do urzędu i odpowiedńą 
grzywną uwożo pon ukarać? 'Toby była 
racjonalna pomoc gmińe i w ten sposób 
nadałoby śę powagi rozporządzeńom magi- 
stratu. 


= 
* 


* 

Czyż strażnik policyjny ne powińen na 
wzór zagranicy dopilnować porządku na 
hodnikah, aby w leće były o godźinah 
przepisanych skropione i w zimie uwożo 
pon piaskiem wysypane ? 


Pracownia Japicerska M. Wilczkiewicza 


przeniesioną została z ul. Szewskiej 


— na Rynek główny L. 7 i 8. = 


6 


W Warszawie był dawńej taki sam ńe- 
porządek — ale proszę zobaczyć jak jest 
obecne. Tam odhody końskie muszą być 
natychmiast z ulicy przez stróża domu 
najbliższego usunięte, w przeciwnym raže 
rewirowy uwožo pon policjant jest za to 
odpowiedžalny. 


Kiedym śe tak uwożo pon o tyh po- 
rządkah rozpisał, to muszę z tego tytułu 
zańeść prośbę do ńektórych kupców, restau- 
ratorów i t. p. aby w lokalah przeznaczo- 
nyh dla gości ńe trzymali kotów. 

Jakkolwiek kot, zwłaszcza młody i fi- 
glarny może śę ńe jednemu z gości podo- 
bać. to jednak są i tacy, a najczęściej ko- 
biety, że na sam widok kota dostają mdłości 
lub przerażeńa uwożo pon. 

Wreszće jest jeszcze jedna ńeprzyjem- 
ność przez koty spowodowana. W lokalah 
tego rodzaju, ńe wyjmując firm pierwszó- 
rzędnych wszystkie meble śmierdzą koćą 
wilgoća, czego właścićele i amatorowie ko- 
tów, jako przyzwyczajeni uwożo pon do tej 
miłej woni, ńe czuja. 

Jeżeli hcecie trzymać koty, to sobie je 
trzymajće w mieszkańach a ne w pokojah 
gościnnych, bo czemże śę będą porządne 
lokale różnić od szynków kleparskich ? 

+ * 

% nowym rokiem mają być zńeśone 
myta na drogah rzadowyh. Jestto w każdym 
raže postęp, gdyż ilu było dzierżawców myt, 
tylu prawie uwożo pon było po wśah li- 
hwiarzy i wyzyskiwaczy naszego biednego 
ludu. 

Plaga ta, była jednak o wiele mniejszą 
od plagi. które dotyczy najbiedniejszych, 
najlatwowierniejszych a zarazem #0020 pon. 
najgłupszych. a tą straszną plagą jest L o- 
terya liczbowa. 

Plaga ta jest okropną w skutkach. Pi- 
jaństwo, oszukaństwo, kradzieże. samobój- 
stwo, to rodzone džeci loterji liczbowej. 

Trzydzieści lat walczymy o zńeśeńe tej 
plagi, ałe rząd zasłańa śę ćągle uwożo pon 
brakiem pokryća deficytu. któryby wskutek 
zńeśeńa tej plagi powstał. 

A jednak jest środek bardzo prosty. 
Pójść w ślady Węgier. W miejsce liezbo- 
wej założyć loterją klasową: — a gdyby 
dohód ńe pokrywał deficytu, nałożyć mały 
podatek na zapałki szwedzkie. a pięćokro- 
tny lub wyższy na śarkowe. 

Maleńkiego podatku na zapałki szwedz- 
kie uwożo pon nikt nie uczuje, a nałożeńem 
wysokiego podatku na śarkowe wyrzadzi 
śę społeczeństwu wielką przysługę. 


LOKALU. 
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Więcej bowiem jak połowa pożarów, 
zwłaszcza po wsiach powodują zapałki śar- 
kowe, któremi $e zwykle dżeci podczas ne- 
obeeności rodziców bawią. 

Wiele to miljonów koron roczńe idźe 
z dymem: —. wiele dźeci staje $e pastwą 
płomieni przez śarkowe zapałki. 

Radzę przeto Kołu polskiemu aby še 
gorliwie tą sprawą uwożo pon zajęło, a 
przysłuży śę całemu społeczeństwu, zwła- 
Szcza naszemu, które przez loterję liczbową 
i zapałki śarkowe narażone jest na olbrzy- 
mie straty moralne i materjalne. 

Lamiac się w duhu z Szanownymi Czy- 
telnikami opłatkiem i życząc wesołyh świąt, 
upraszam uśilńe o wpływańe przy sposo- 
bności zbliżeńa śę podczas świąt z którym 
uwożo pon naszych posłów o podno- 
szeńe tak dła nas ważnych spraw, jakiemi są: 

1) Zńeśeńe loterji liczbowej; 

2) Wysokie opodatkowańe lub zakaz 

\ fabrykacji zapałek śarkowych, uwożo pon. 
wej 


"eg 


Bože, co sie stato? 
(Hynm podziwu). 
Bože! co się stało, 
Cisza wśród Rusinów, 
Już stracili jakoś a 
Ciąg do Moskwicinów... 


Nie gardłują teraz 
Na „polską hakate", 

1 nie chwalą chłopom 
Russkich kaźni kratą... 


I do knuta jakoś 
W tej ostatniej chwili 
Pociąg jawny przedtem 
Nagłe już stracili... 


Bože, co się stało 

Z tymi Rusinami? 
Czyżby znowu chcieli 

Sojusz zawrzeć z nami? 


Czyżby w nich powstała 
Mądra myśl znów taka, 
Że w Moskalach mają 
Wroga a w nas brata?... 
Djabet IL. 


Wykonuje wszelkie roboty 
w zakres tapicerstwa wchodzace. 
Całe umehlowania mieszkań. 
Stylowe dekoracye. 
Przerahia i naprawia stare meble. 


Wszystkim Szanownym Czytel- 
nikom, Współpracownikom i Przy- 
jaciołom naszego pisma zasyłamy 
życzenia „Wesołych Świat”. 

Wydawnictwo ,,Djabla“. 


CHOINKA. 


Aniołek z choinką 
W śniegu puchach leci, 
Prędko leć aniołku, 
Bo czekają dzieci! 


Żebyś ty choinzi 
I starszym przynosił, 
Każdyby cię pewnie 
O choinkę prosił. 


Każdyby na tobie 
Choineczko droga 
Chciał gobie powiesić 
Choć jednego wroga! 


Gdybyś tak aniołku 
'Wyszukał gdzie w kniei 
Choinke szeroką 

Od Newy do Sprei. 


"obym... ach, fantazji 
Trzeba stawić zator. 

Bo z ołówkiem czeka 
Na mnie prokurator. 


ŚR 


NOWE ODKRYCIE, 
Czy słyszycie ? 
Nowe odkrycie 
Zrobiono, 
Bo pono 
„Żydki-akaderaiki* 
Oswiadezyli, 
Ze od tej chwili, 
Będą wznosić krzyki 
Pełne miłości 
Na cześć... nowej narodowości 
Jaką „„zrobiali* 
I wielcy i mali... 
Wiwat niechaj więc żyje 
Narodowość nowa: 
— „Żydki my galicyjskie !...* 
Jest rasa gotowa! 


«= 
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Z Rady państwa. 


(Luźne zwrotki). 


Cicho i spokojnie 
w naszej radzie pansta, 
Tylko Wolf wraz z Szalkiem 
wietrzą swe gałgaństwa... 


Cicho i spokojnie 
lecz, czy rada żyje. 
Skoro żaden z posłów 
teraz się nie bije ?!... 


Cicho i spokojnie 

Siedzi „Polskie Koło* 
Naszym politykom 

lśni radością ezoło !... 


Czemu sie tak cieszą, 

Któż to może zgadnąć? 
Pewno order jakiś 

Musi komuś spadnąć !... 


Cicho i spokojnie 
siedzi pan „Ignaczy*, 
Breiter mów swych nawet 
Mówić już nie raczy... 


Czemu to pytanie, 
a odpowiedź łatwa, 

Dostaš co na „Gwiazdkę“ 
pragnie grzeczna dziatwa |... 


Djabeł 11. 


ah. 
© © 


Wilcza bajka. 


(Poświęcona Wolfowi, Schalkowi itd.). 


Był wilk. zwierz nie rzadki wcale 
I żył po wilczemu. Ale 

Gdy nabroił już zbyt wiele. 
Wiley — współobywatele 

I wilezeta i wilezyce 

Nuże wilka brać na nice! 


Wilk. choć wiedział, że jest wilkiem, 


Lecz o honor bardzo dkały, 
Pozwał ich przed trybunały 

I swój honor prał z wysiłkiem. 
Zeszli się oskarżyciele, 

Zarzucają sprawek wiele. 
Wszystkich cieszy, wszystkich bawi 
Różne mu wytykać grzeszki... 
Małoletnia kózka prawi, 

Że ją zawiódł w błędne ścieżki, 
Temu porwał mięsa kawał. 

Na tej cnotę zbyt nastawał, 

Tam znów zajrzał w cudzy kurnik, 
Oszust, złodziej, awanturnik 

— Wilk nie stracił zrazu ducha, 


W końcu spostrzegł — sprawa krucha! 


Trzeba zmykać, niema rady! 
Kły nadstawił dla parady 
Leczby chętnie umknął chyłkiem 
No — i nadal został wilkiem. 
Wynik sądu i hałasu ? 

— Nikt nie wątpił ani chwilki, 
Że wilk każdy godny lasu, 
Godne siebie wszystkie wilki! 


WR 


Nowości krakowskie. 
(Kilka zwrotek). 


Ar. 


Zamknieto kilku handełesów 
W więzieniu siedzie Gayer młody, 
Akademików to znów cieszy, 
Bo nie maleją ich dochody !... 


Co więcej słychać w mieście naszem 
Zgadnijcie, bo ja nie wiem sam — 
Podobno plotek niechce robić 
Najstarsza nawet z naszych dam! 


Jr. defrandacyi. 


Ma doktorat prawnik, lekarz, 
Technik, chemik ma go także, 
Chce doktorat mieć aptekarz 

I weterynarz, a jakże! 

Na doktorat nowy pora... 

l nie będzie dziś baz racyi 

"l'en nowy tytuł doktora : 

— „Doktorat wszech defraudacyi*. 


Roo 


ga ada dk kk 


Czas odnowić przedpłatę! 


Kwartalnie kosztuje „Djabeł* wraz 
z przesyłką pocztową kor. 2. 
Rocznie kosztuje „Djabeł* 
z przesyłką pocztową kor. 8. 


wraz 
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Francya zadowolona, bo p. Combesowi 
udało się pozbyć dwóch bardzo wielkich 
niebezpieczeństw. Z jednej strony wydalono 
mnóstwo zakonników , którzy szerzyli 0- 
światę, podnosili przemysł, szezepili zasady 
etyki, pełnili miłosierdzie, dźwigali dobro- 
byt i przez to wskazywali, co powinno być 
zrobione, a czego republika nie robi, — 
z drugiej strony umieszczono już gdzieś 
w bezpiecznem zaciszu Humbertów, któ- 


PRZEGLĄD POLITYCZNY. 


Anglia, wysławszy do południowej Afry- 
ki Chamberłaina, celem zaopiekowania się 
Boerami, zabiera się znowu do uporządko- 
wania stosunków w Wenezueli. Co prawda, 
interwencja zupełnie usprawiedliwiona. Dzi- 
cy Amerykanie śmieli wten sposób prowa- 
dzić wojnę domową, że nietylko ich współ- 


obywatele ponieśli straty przy ogólnem 
zniszczeniu kraju, 
niemieckim i angielskim coś się tam przy 
tem oberwało. — Co za barbarzyństwo! 


Nie uznać, że Anglicy i Niemcy szczepią 
tam najwyższą germańska kulturę, że opo- 
wiadają ewangelię Hohenzollernów, a za 


to nie żądają niczego, prócz kilku portów, 


kilku kolei, kilku kopalń, i kilku miliar- 


dów rocznie, wyciśniętych z krajowców. 1 


takich apostołów, którzy tylko dla dobra 
opuścili ukochaną ojczyznę, i 
osiedli między dziczą amerykańską, śmiał 
niewdzięczny kraj narazić na straty w cza- 
sie wojennym! To już nie do darowania, 
więc admirał Atlantyku wraz ukochanym 
stryjem musieli się ująć za swymi wier- 
nymi poddanymi, i dla wynagrodzenia ich 
szkody, zatopić 3 okręty Wenezueli. Jeże- 
li jednak sądzą, że uda im się zaprowa- 
dzić takie porządki, jak w Afryce, to się 
grubo przeliczą. bo ani się spodzieją, jak 
wywołany ich lupiestwem duch Monroego 
obudzi całą Amerykę, aby Admirała Atlan- 
tyku wraz ze stryjaszkiem wyrzucić za 


Wenezueli 


Atlantyk. 


Wywoływaniem duchów zajmuje się te- 


raz żywo cały dwór petersburski. 


Widocznie głowie prawosławnego ko- 


ścioła nie wystarczają już objawienia Po- 
biedonoscewa, skoro potrzebowała aż jakie- 
goś  żydowsko - francuskiego 


nie, wiarę w święty znak knuta, i inne 
odwieczne ideały Rosji. 

A Philipp. widocznie wcale nie kre- 
wny tego z Konopi, bo nie wyrwał sie, 
ale bardzo zręcznie opanował najpierw ko- 
biety, — czarnogórskie księżniczki poprze- 
rabiał w czarnoksiężniczki, a przy ich po- 
mocy usidlił jego carską świątobliwość, na 
której życzenie wywołuje duchy. — O ile 
duchy są mu posłuszne, nie wiadomo, to 
jednak pewne, że bardzo zręcznie wywo- 
łuje ruble z kieszeni carskiej, a u ludzi ze 
zdrowymi zmysłami. wywoluje uśmiech po- 
litowania. Co wywoła u petersburskich dam 
dworu, tegobyśmy dzisiaj jeszcze, ani Dr 
Schenk nie umiał powiedzieć. 


ale także kilku kupcom 


arcykapłana 
Philippa, aby od niego czerpać natchnie- 


rych przytrzymanie wykazałoby, jak do naj- 
wyższych stanowisk do wpływu i władzy 
do majątku, dochodzi się oszczerstwem, 
kradzieżą. oszustwem, morderstwem, jednem 
słowem wszystko. co się dziać nie powinno 
a co Tepublika i jej podpory uprawiają 
zawodowo. 

Niemcy tak brzydzą się Franeyą z tego 
powodu, że kiedy w Miihlhuzie wystawiano 
francuską sztukę „Abbe Constantin" nie 
pozwolili użyć na scenę munduru francns- 
kiego olicera. Zrobili to tylko z pogardy 
dla Francuzów. bo przecież oni nie boją 
sie nikogo, prócz Boga. 1 jakże mogliby 
się kogokołwiek obawiać, skoro idea pań- 
stwowa i idea monarchiczna wzrosły u naj- 
szerszych mas ludności w ten sposób, że 
dziesiątki i setki robotników zatrudnionych 
w fabrykach Kruppa. którzy dotychczas ja- 
wnie wyznawali zasady socyalistyczne, obe- 
cnie podpisują masowo adresy z wyrazami 
hołdu i wiernopoddańczych uczuć dla ce- 
sarza Wilhelma. Wprawdzie połowa z nich 
nie umie pisać, i nie upoważniała nikogo 
do podpisywania ich, druga połówa zarzuca, 
że adresów rzekomo przez nich podpisa- 
nych. wcale nie widzieli, wprawdzie wszy- 
sey. którzy odmówili podpisu, utracili po- 
sady, przecież Admirał Atlantyku czuje się 
tak wielkim i pewnym siebie, że z całym 
spokojem oddaje się zawodowi kierownika 
orkiestry. A że ta pewność siebie i to po- 
czucie wielkości wpojone w niego silnie 
od dzieciństwa, dowodzi, los jego wycho- 
wawczy i nauczyciela pułkownika Sidney 
O'Domel, który sam tak się przejął zasa- 
dami wpajanemi w swego wychowanka, 
że aż zachorował na manię wielkości i na 
manię oratorską, wskutek czego musiano 
go umieścić w zakładzie obłąkanych w Ham- 
burgu. Czy uczeń dorówna mistrzowi, czy 
może go już przeszedł ? 

'"Irójprzymierze zostało znowu wzmoc- 
nione, a trwałość jego i zupełnie zgodne 
postępowanie sprzymierzonych mocarstw 
objawily się w sposób [nie pozostawiający 
w iym kierunku wątpliwości. — Za obstru- 
kcyą parlamentarną w Austryi poszła obstru- 


kcya w parlamencie włoskim. a teraz i Niem- 
cy przystąpili do tego trójprzymierza, i jak 
zwykłe przewyższyli swoich sprzymierzeń- 
ców. Oto urządzili — obstrukcyę w obstru- 
kcyi. Kiedy większość przygotowała bukie- 
ty dla sekretarzy zbierających kartki przy 
imiennych głosowaniach, aby w ten spo- 
sób uczcić ich pracę przy setnem głosowa- 
niu, obstrukcya po 99-tem głosowaniu nie 
Zadala już dalszych imiennych głosowań 
w tym dniu, i bukiety zwiodly. 

W Austryi konserwatywnej wszystko 
idzie po dawnemu. Kórber ciągle godzi się 
z Szellem, Niemcy z Czechami, konferen- 
cyom niema końca, a parlament w stanie 
ciągle beznadziejnym, Do wszystkich jego 
cierpień i dolegliwości przyłączyła się świeżo 
choroba cukrowa. 

Proces Wolfa skończył się nareszcie 
zwycięstwem ideałów  wszechniemieckich. 
Poseł Berger zeznał jako świadek, że pod- 
czas uroczystości Bismarka wygłosił Wolf 
płomienną mowę o idealach niemieckich, 
a w godzinę później w tymsamym lokalu 
dopuścił się czynu niemoralnego. Za tak 
śmiałe wypowiadanie zasad i dowodzenie 
ich czynami, urządzili wszechniemey Wol- 
fowi gorącą owacyę. 

Giorącym klimatem wschodniej Galicyi 
stara się „Diło* odstraszyć Mazurów od 
nabywania tam ziemi. Ponieważ jednak 
mają tam osiąść głównie wychodźcy ame- 
rykańscy. jest nadzieja, że przetrzymają ten 
upał, i raczej Rusinów należałoby prze- 
strzedz, aby się wtenczas zbyt nie przybli- 
žali. bo Mazur, jak mu za góraco, lubi do- 
brze „dmuchnąć*. 

Z parlamentu przeniosła się obstrukcya 
w koła pomocników aptekarskich. Gdy je- 
dnak obstrukcyi parlamentarnej sprzyjają 
dyety poselskie. dveta pomocników apte- 
karskich. spowodowana strejkiem, może 
wnet uleczyć ich z obstrukcyi. 

Wszystko to zapowiada, że świeta przej- 
dą błogo i spokojnie. 

| 
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DRUKARNIA 
W. KORNECKI 


przeniesioną została z ul. św. Jana 


na Rynek gł. 1. 7-8 


I. pietro. 


Od Wydawnictwa, 


Szanownych naszych Abonen- 
tów przepraszamy za opóźnione 
wydanie poprzedniego Nr. „Dja- 
bla“, spowodowane zmiana lokalu 
Redakcji i Administracji naszej oraz 
drukarni W. Korneckiego. 

Obecnie znajduje się Redakcja 
i Administracja nasza w domu przy 
Rynku głównym |. 7--8 |. pietro 
w pobliżu kościółka św. Wojciecha. 

Upraszamy więc wszelkie listy 
jak i przekazy pocztowe przesyłać 
pod powyższym adresem. 


Pan Pafnucy Fidrygalski. 


(Rysunek z fotografii Mieczkowskiego w War- 
szawie). 


Z egzaminu prawniczego. 
Profesor. Jakbyś pan nazwał takie- 
go, który zbrodniarzowi dopomaga do wy- 
konania zbrodniczego czynu, naprzykład 

złodziejowi dostarczy wytrychów ? 
Student. Jabym go nazwał $lusarzem. 


Najszczęśliwszy. 

— Niema to przecież jak młodość. czło- 
^viek widzi wszystko w różowych barwach, 
czuje się najszczęśliwszym na Świecie! 

— Ja znów twierdzę przeciwnie, w mło- 
dym wieku najmniejsza troska wydaje się 
ogromnem nieszczęściem, człowiek młody 
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prawie zawsze goni za tem, czego osią- 
gnąć nie może, i stąd niezadowolenie a cza- 
sem i rozpacz. Niema to jak starość przy 
dobrem zdrowiu i jako tako zabezpieczo- 
nym losie, a jeżeli Pan Bóg pozwoli 
doczekać się pociechy z dzieci, to raj na 
ziemi. 

— Nie zgadzam się z tobą. 

— Nie zgadzasz się, to niech rozsirzy- 
gnie nasz spór twój wnuk Arturek. 

— Niech i tak będzie. 

— Słuchajno Arturkt. 
szczęśliwszy ? 

-— Nasz Karo proszę dziadunia. 

— (o ty głupcze mówisz? Dlaczego 
Karo? 

— Bo sie nie potrzebuje codziennie 
myć, czesać i do szkoły chodzić. 


kto jest naj- 


Pewny środek. 

Po odbytem konsylium zapytuje hrabia 
Artur Dra Korka: 

Cóż panowie uradzili? Czy jest sposób 
uratowania mojej matki? 

Korek. Jest pewny środek, ale be- 
dzie bardzo kosztowny. Nie wiem czy się 
hrabia zdecyduje. 

Hrabia. Ależ proszę, — mnie o pie- 
niądze nieidzie. 

Korek. W takim razie proszę się u- 
dać do hr. Lolusia, niech on receptę na- 
pisze. (Humorystyezny nekrologista „ Czasu“). 


Sokół w gościnie. 

Pani domu. Ponieważ uroczystość 
zjazdu sokolskiego zakończona, sądzę prze- 
to, że pam nas wkrótce opuścisz ? 

Sokół. Odwrotnie proszę pani, jestem 
tak zadowolony z Krakowa oraz gościnno- 


ZnakaMmiTEJ DoBROCI 


ZEGARKIGENEWSKIE 2 


ZEGARY ŚCIENNE PENDUŁOWE i BUDZIKI 


WYROBYZŁOTEEŚREBRNEG 


y | URZEDOWNIE STENPLOWANE- POLECA 


ue “NAJTANIEJ æ; MASAN 


xa ZLECENIA zPROWINCY! ODWROTNA POCZTA 


Basato 


ILLUSTROWANE . 
POLSKIE 


* NAZADANIE 


d um 
RNISTRZOWSKOJUGILERSKI p.f, 


EMILGOLDWASSER KRAKOW, 


ści państwa. że przez wdzięczność posta- 
nowiłem trochę dłużej zabawić. 

Gospodarz. W takim razie žatujemy 
bardzo, że nie możemy dłużej z pańskiego 
miłego nam towarzystwa korzystać, gdyż 
jutro wyjeżdżam z całą rodziną na 14 dni 
do Zakopanego. 

Sokół. To nie nie szkodzi, ja mam 
urlop na 3 tygodnie, to mnie jeszcze pań- 
stwo po powrocie tutaj zastaniecie, 


FI" | 
TEATR LUDOWY. 


(Korespondencya z yrowincyi) “ 


liu byli 

i tam byli — 
Kazdy mówil: 

„dobrzy, mili“; 
Ale zawsze 

mieli pustki 
W kasie eztery 

lub trzy szóstki. 
Miast obfite 

łykać kąski, 
Aby spełnić 
obowiązki, 
„ Wydział“ 
nań nałożył 
Pan Zawadzki 

znów... dołożył 1... 
"Tak to u nas 

się opłaca 
Dla oświaty 

ludzi praca... 
Głodny aktor 

ściska pięście 
Jęcząc z cicha: 

— „to ci szczęście!* 
A dyrektor 

wzdycha tylko 
Za spokoju 

jedną chwilką!.. 

Djabeł IT. 


Najstosowniejsze == 
podarki na 


GWIAZDKĘ! 


ina Nowy Rok! 


Zegarki i wyroby moje jubi- 

lerskie odznaczają sie trwa- 

łem, gustownem i eleganckiem 
wykonaniem. 


Na składzie: 297 1-9 
Łyżki, łyżeczki, kosze, cukier- 
nice i inne 
wyroby Ke 
z WG: Sr C UR Che 


Wysylka towarów 
wyłącznie najlepszego gatunku 


Które 


Złoty medal i dyplom honorowy na międzynarodowej Wystawie w Paryżn r. 1900. 


1/ Kg. cukrów Tp ME 5 
1/2 Kg. czekoladek a n 120 zr, | ŻĘ oos = 
l/ Kg. cukrów, bomb, pralinek i brylantów 1:50 E ER 914 943 — 
tj, Kg. herbatników . —'60 złe., | 9 


Parowa Fabryka Cukrów Deserowych 


ul. Bracka 1. 5, 


BOROWSKI i Sp 


dawniej 


ANTONI NOWIŃSKI. 


[ 
= 


10 


Z powodu zmiany lokalu 


obszerny lokal parterowy 


(obszar 250 metrów kwadr.) 
<>> do wynajęcia. <= 
Wiadomość w Drukarni W. Xormeckiego w Krakowie 
ul. św. Jana l. 6 (Hotel Saski). 


sons RED a 2 


Kotel 44 Polski 


Ww JC IO 


==> blizko kolei 


przy ul. M UTE 
(otak bramy Floryańskiej) 

poleca pokaje od najwykwintniej- X 

szych do najskromniejszych ; ceny 
bardzo przystępne. 

| Na miejscu znajduje się 

waga! Telefon Nr. 469 do użyt- 

ku ku Gości, tak w obrębie Krakowa 


+ | 


PRACOWNIA MECHANICZNA 
W. SCHINDLERA 


ul. Floryańska 55. 


Podejmuje się napraw rowerów, 
samochodów, motorów gazowych, 
benzynowych, parowych, elektry- 
cznych; wszelkich systemów ma- 
szyn do pisania i szycia. 


a N 
E neto 


Kompletne urzadzenia elektryczne oraz 
wszelkie roboty w zakres mechaniki 


zA 
MMM 


N jak i do wszystkich głównych miast I wchodzące. 
SA SME 273 8- a 
uy “yu r^» ZZ 4 Na żądanie zastosowywuje do każdego 
S 255 18—11 roweru motor. 


s UBRANKA dziecinne | RĘKAWICZKI wet- 

tastazy p tonc włóczkowe i Himalaja. | niane i skórkowe. —— 

; "aa 7 27 aji i 3 Pończochy, skarpetki, Pończochy 
Kraków, Floryańska 1. 17, EA LIKE te Rak PRE dziecinne wełniane, baacełniane 
paleca następujace towary w najlepszej jakości, kapużzy, czapece v U ẹka- —— 4 fil O Eroce. = 
ceny hez konkurencyi 295 wiczki i buciki. 5-7 YRUREGO włóczkowe i trykotowe. 


= KALOSZE rosyjskie Fabryczny Skład PARASOLI | Przybory do Szycéa à haftu. 


w Krakowie, ulica $v ulica św. Gertrudy L. 4. 


sprowadzang, drogą WODĘ SELTERSKĄ 


zastępuje w zupełności woda polecona przez 
Towarz. lekarskie ALKALICZNO-SE o NM 


zawierająca ćzęści składowe jak 


i Chmutski | 
„ Rzącai Chmueski "PH — 


wyrobu fab fabryki 
makr i firmą 


ens 


Sprzedaz detailiczna w aptekach i drogueryach. 


198 31—? 


B-P ERIS ees En PESE DEVE ar aAa 


Z PRUS 
Woda Seltersk 


Instytucje finansowe 
BANK GALICYJSKI ala han- 
dłu i przemysłu oraz Kantor Wy- 
miany i Dział Towarowy tegoż 
Banku Rynek gł. 1. 25. Obok Kan- 
toru Wymiany Oddział depozy- 
tów schowkowych (Hafa-Neposita). 
282 5—? 


FILIA BANKU HIPOTECZNE- 
GO oraz kantor wymiany tagoż 
Banku. Rynek główny, linja A-B 
1. 42, wchód od ul. św. Jana. 

927 28—1 


KONCESYONOWANY ZA- 
KŁAD ZASTAWNICZY przy nl. 
Wiślnej |. 3, parter, otwarty co 
dzień od 8—1 i od 3—6, ndziela 
możliwie wysokich pożyczek na 
papiery wartościowe, kosztowno- 
Sci, towary garderobę i futra. 
Przyjmuje spłatę ratami. Zlece- 
nia z prowincyi załatwia odwro- 
tną pacztą. 238 28-1. 

Domy hankawe. 


ALBERT MENDELSBURG, 
Rynek główny Nr. 15. 285 11-? 


Aptekl. 

M. PRONIA pod „Zlotą gło- 
wg“ w Krakowie, Rynek gl. 18. 
Główny skład materyalów apte- 
cznych, specyfikatów krajowych 
i zagranicznych, wód mineralnych 
naturalnych i sztucznych, win 
leczniczych, koniaku, przyrządów 
chirurgicznych, perfumeryj, my- 
del leczniczych i toaletowych. 

232 22—32 


K. WISZNIEWSKI, apteka pod 
Gwiazdą, w Krakowie przy ulicy 
Florjańskiej, poleca skład wód 
mineralnych zagranicznych i kra- 
jowych, również wyrobów lekar- 
akich zegranicznych i krajowych, 
perfumerje francuskie oraz przy- 
rządy gumowe i metalowe. 284 5-7 


Pracownia haftów. 


MARYA KORBEL, Plac Ma- 
ryacki L. 9. II p. poleca Prze- 
wieleb. Duchowieüstwu i Szan. 
Publiczności swój od kilku lat 
istniejący zakład restaurowania 
zabytków starożytnych  gobeli- 
nów, pasów sluckich i t. p., a- 
raz aparata kościelne, hafty sa- 
lonowe i t. d. w starannem i 
pełnem artystycznego smaku wy- 
kończeniu. 266 9-15 


Handel kolonialny I farb. 


FR. LENERT w Krakowie. ui. 
Sławkowska „pod gankiem*. Ce- 
ment portlandzki. Fabryka i ko- 
palnia gipsu. Farby. Hurtowny 
handel towarów materjalnych, ko- 


rzennych,: smalcu, słoniny, olejów 

i tłuszczów, wyrobów szezotkar- 

skich, farby pendzle: Zaś przy 

ulicy Długiej Nr. 34 osobny skład 

benzyny, terpentyny, eteru itp. 
291 11—? 


Skład herhat | win. 


JULIUSZ GROSSE, Rynek 
główny, Roa Spiski. Magazyn 
Herbat i Win 286 ITE? 


Skład towarów CHOSE ETE n 


PORĘBSKI & ZIMLER, Kra- 
ków Rynek główny l. B, polecają 
Skład towarów drobi. izgowyoh dla 
domowego użytku. Przyborów do 
krawieczyzny. Materjały różnego 
rodzaju do robót szydełkowych, 
drutowych, haftu itd. Wybór przy- 
borów i materji kościelnych. Pra- 
cownia szat kcécielnych. Skład 
herbaty. Pończochy w dobrych 
gatunkach. 987 23 ? 


Magazyny ublarów meskioh. 


ANTONI SADOWSKI i SYN 
w Krakowie, ul. św. Jana l. 19, 


parter, połeca Szan. Publiczności 


Towarzystwo 


swój skład kortów i sukna zao- 
patrywany na każdą porę roku 
w wielki wybór materyałów 
z pierwszych fabryk angielskich, 
francuskich oraz krajowych naj- 
więcej renomowanych. Wykonanie 


gustowne. — Ceny najniższe. ` 
234 22—2 
Skład węgla. 


JULIUSZ PRZEWORSKI głó- 
wny akład węgła przy ulicy Pa- 
wiej pod 1. 12-14 i 16. 28H 11-? 


Zakład kamieniarska-rzeżhiarski. 


ZAKŁAD KAMIENIARSKO- 
RZEŹBIARSKI pod zarządem 
JÓZEFA KULESZY w Krako- 
wie naprzeciw cmentarza. 

184 85—? 


Składy dewocyjne. 


Specyalny Skład artykulów tre- 
ści rełigijnej: Obrazów św. na 
papierze i płótnie do feretronów 
i chorągwi, listew na ramy, ksią- 
żek do nabożeństwa. Prześliczna 
podobizna obrazu Matejki ,Kej- 
tan* znakomicie kolorami zrobio- 


Przewodnik przemysłowo-handlowy. 


ny 65 ct. X | m. po 30 K. itp 
KAZIMIERZ A ZAJĄCZKOW- 
SKIEGO w Krakowie, plac Mar- 
jaeki 8. Przyjmuje się obrazy, 
do oprawy. 28 92— 


Kawiarnie. 


W.JANIKOWSKI, rynek gló- 
wny, I p. nad handlem A. Ha- 
wełki, bilardy francuskie, czy- 
telnia w osobnym salonie, poko- 
je do gry w karty — bufet za- 
opatrzony w zawsze świeże cia- 
sta i wyborne wódki i likiery. 


, Obsługa uprzejma i szybka. 


275 B—? 


Zakład galant.-introligatorski. 


ANDRZEJ OLSZENIAK, za- 
kład galanteryjno-introligatorski 
w Krakowie, ul. św. Marka 1. 6. 
Telefon 1. 382, wykonuje fahry- 
cznie wszelkie roboty w zakres 
tego zawodu wchodzące, zaopa- 
trzony w maszyny najnowszych 
systemów, oraz w wielki wybór 
sztane, pism i ornamentów, tak 
stylowych. jako też modernistycz- 
nych; może najwybredniejszym 
wymaganiom zadośćuczynić. 274 

+- Ceny fabryczne. + 23-? 


283 11-? 


Wzajemnych Ubezpieczefi w Krakowie . 


założone w roku 1860. 


Wyniki operacyi w dziale ogniowym i gradowym za czas od 1 kwietnia 1901 do 31 marca 
oraz wyniki operacyi w dziale życiowym za czas od 1 
grudnia 1901 r. 


1902 r. 


Wartość ubezpieczona Kor. 


| Wystawiono polie 


Zebrana premia 
Szkody wypłacone 
„ nieuregulowane 

Fundusze rezerwowe po 

zamknięciu bilansu . 
Rezerwa premii 
Fundusz emerytalny 
Czysta pozostałość 
Przyznana dywidenda dła 
członków . . . 


Od ozasu istnienia Ta- 
warzystwa : 
Wyplacono szkód 
a rent . 
5 dywidendy - 


stycznia 1901 r. do 31 


Dział ogniowy: 


_ Dział gradowy : 


_ Dział życiowy: | 


i 


463.778 7.029 27.980 
1.423,235.877 — 41,795.756-— 89,559.061-— 
«Renty: 307.687-— 
9,096.991— 904.116 — 3,269.823- 
5,793.034- — 844.779.— 1,911.069.— 
446.572— 291.145— 
6.017.786: — 2.017.678: — 1,640.041-— 
3.654.308. — = 21,699.061 — 
1.608.805- — — 
295.196— = 204.305-— 
10%. pośmiert. i miesz. 6%/, 
dożywotnie 3%, 
106,270.247— 95,718.649-— 17,081.945:— 
— — 2,248.564. — 
21119.002-— 440.011:— 1,585.034— 


«Największy Skład A. do zyc i hafta 
SINGERA ` 


przeniesiony został z pod Nr. 21 ma tę samą 
Linie pod Nr. 18 w Rynku głównym. 

i poleca maszyny  nieprześcignionej trwałości — najnowszej kon- 

strukeji a nowszej od wszystkich przez inne składy ogłaszanych, 

pzitenkowych, pierścieniowych Vibratting Shutle; jakotež i wszel- 

kich Innych systemów z plerwszorzędnych światowych fabryk. 

Nauka haftów maszyno- 
wych bezpłatnie. 


Na wypłaty: ręczne od 30 do 65 zir. 
nożne od 40 do (20 złr., gotówką 10%, 
taniej. — Najnowsze ilustrowane cens 

276 niki przesyła franco. 23—?: 


JÓZEFA IWANICKIEGO 


nastepca R. Pawlowski 


w Krakowie, tyiko Rynek 
główny Nr. 18. : 


w Krakowie, ul. Podwale 1. 17. 


Poleca świeżo gruntownie odrestaurowaną £a- |: 
źnię parową, tusze, baseny z zimną. [s 
i ciepłą wodą, oraz kąpiele w wannach. 


Dla wygody Sz. P. T. Publiczności w łaźni 

sa zdolni masažysci. — Łaźnia dla Pań 

"otwartą jest we wtorek i piątek od 1 w po- 
łudnie do 6 wieczór. 


Zakład otwarty codziennie 
od 6-tej rano do 8-mej wieczór. 


Zarząd tazienek. 


ZAKŁAD POGRZEBOWY JANA WOLNEGO 


jedyny na Kraków, posiadający własny wyrób trumien. ' 
Główny zakład pogrzebowy i fabryka przy ul. św. Tomasza L. 4, 
tuż przy Placu Szezepanskim. — Telefon Nr. 381. md 

BG- Filia znajduje się przy ulicy Kopernika L. 6. Gg ." 
Zakład urządza pogrzeby od najwspanialszych do najskromniejszych ~ 
po cenach nader umiarkowanych, jak również urządza takowe 
na spłaty w ratach miesięcznych. 296 5—? 


Zakład pośredników żadnych nie utrzymuje i nie wysyła. E 


Ea 


BSP" Zwraca się uwagę na dokładny adres, gdyż istnieje w Krakowie firma podobna. EUN 


W. Bazes W. Bazes 


w Krakowie, w Krakowie, 
Rynek główny 35. Rynok główny 35. 
NAJWIĘKSZY WYBÓR E 


LAMP 


jakoteż 


SKŁAD. FABRYCZNY 


Flaszek 


s" AKOYJNEGO TOW. 5—? 
dawniej Friedr. Siemens 


wszelkich porcelanowych i szklanych 
ARTYKUŁÓW 


p cenach bez konkurencji tanich, 


Wydawca: W. Kornecki. Redaktor odpowiedzialny : Kazimierz Bartoszewicz. Druk W. Korneckiego w Krakowie. 


w Neusattl-Elbogen i Dreźnie, 


